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GAZETA KORRESPONDENTA
WARSZAWSKIEGO I ZAGRANICZNEGO

Z  W A R S Z A W Y  D N I A  8- S T Y C Z N I A  R O K U  1799. we  W T O R E K .

z Londynu  dnia  7. G rudnia.

- P. Tomasz G renM le  brat ſekretarza ftanu wyflany ieft 
ż ważnemi zleceniami do Berlina  i- W iednia. Po czym 
obeymie urząd pofla przy dworze Berlińjkim  na mieysce 
P. E lg in ,  który do K o r j i  a n iynopola ' ieft przeznaczo
ny. Lord Elgin  wyiedzle do K onftan tynopo la  w 
charakterze nadzwyczaynego ambaſſadora i będzie miec 
przy boku ſwoim okazałą świrę, zabierze także z ſobą 
portrety króla i kro low y, robią  teraz dla niego ſerwis ſre- 
brny za 5000. funtów. Poselftwo iego będzie llużyc za 
dowod naszego ſzczegulnego ku Porcie poważenia.— G. 
Picliegru byl nie dawnp przytomny na ſeſſyi izby wyz- 
izey. W łaśn ie  ftanąt pomiędzy Statuderem  i ziązeciem 
d ’York.~  P itt oświadczył bankierom ſtaraiacym lię o 
doſtarczenie pieniędzy Ikarbowi, iż będzie potrzebował
14. millionow dla .-'nglii, a 2. mili: dla Ir/a n d y i. Do 
czego nie żąda kredytowey ſuminy iak pultrzecia milliona. 
Zapytany, czy ta ſumma na zagraniczne lublidia ieit prze
znaczona , odpowiedział.„ Iż  to zawifło od okoliczności, 
i ze  podług nich może to wszyftko być lub nie być. Je- 
żęliby plan do rozszerzenia portu Londyńjkiego  przy- 
ſzedl do ikutku, na owczas ikarbprzeziaki czas dochodow 
ztad twoich byłby pozbawiony, a w tym przypadku de- 
ſicit od dwóch millionow muliałbym przez pożyczkę za- 
ftapić. , , Nakoniec doniofl niespodzianie, iż teraz tylko 
g. millohow potrzebuie, a resztę pożyczki na dzień 22. 
Lutego odkłada, gdyż na owczas lepszego targu lię ſpo 
dziewa. Bankierowie nie byli konteńci, gdyż ſpekula- 
cya na całą pożyczkę czynili. — W spom nioną  pożyczkę 
o d  3. millionow zawarł P itt  z domem Boldero .— Tutey. 
ſze dzienniki zapewniaią, iż wyprawiony w Wrześniu a- 
gent F rancuzki do pulnocney A m eryk i z propózycyami 
do ugody, łzczęśliwie tam przybył, i bardzo dobrze 
przyiętym zoftał.— Jełt  tu nowa tayna wyprawa w goi 
towości,  i wkrótce 8- regimentów kawaleryi i niektóre 
korpusy piechoty ſą w tey mierze przeznaczone. Cel le- 
dnak  wyprawy nie ieft wiadomy.—  Rozchodzi lię tu wia- 
dom ość , iż  armia G. Buonaparte  pod Kairem  pobitą  zo 
Itała, ze iednak w tym zdarzeniu 16,000. Turków ży 
cie utraciło.—  W yspa M inorka  ma być zaięta przez na- 
ſze woylka. Czyli M alta  kroiowi N eapolitańfkinm u  do 
Jltanie lię po odebraniu iey Francuzom, ieszcze nie 
wiadomo. K orſu  i inne wyspy dawniey Weneckie maią 
należeć do A u ſ t r y i , ieżeli ta przyftąpi na nowo do zwią 
zku przeciwko Francyi.—  Cztery regimenta odebrałyroz 
kaz z Ir la n d y i  udać fię przez Szkodyą  do A n g lij .— Lord 
M acanncy  miał umrzeć w przylądku d o b ry  nadziei.— 
Klub W hig  odbywał w tych dniach pofiedzenie ſw o ie , 
na  którym P. F o x  miał mowę ſtosowną do okoliczno
ści. Oświadczył w niey, iz nie ſądził pożytkiem znay- 
dować lię na feilyi parlamentu, gdyz bytność iego żadne
go pomyślnego nieprzyniotłaby fitutku,. zapewni! na ko
n iec ,  iż zawsze zasadom ſwoim wiernym pozoſtanie. 
Podług oltatnich wiadomości z M a lty , załoga Francuzka  
nie ma wynofić iak 3000. ludzi, do których kilku tak
że M altańczyków  należy. Francuzi maią 2 okręty linio
w e ,  3. fregaty 4  baty kanonierlkie, i niektóre małe wo- 
ienne okręty w Malcie. M altańczykow ie  zaś maią mieć 
6 obozow na wyspie, brakuie im iednak na ammunicyi, 
bombach etc. Z N eapolu  żadney nie odbierali pomocy.—  
G. K ohler  i inni oſficerowie A ncielscy  w flużbę Ture
cką  wchodzący, wyiechali iuż ż tąd  przez Hamburg  do 
K onftantynopola . — Podług pism I lo ilenderlk ich , M o- 
Jkw a  ma odbierać ſublidiow od A n g lii  100,000- funtów.

plan ikarbowy. W ydatk i  na rok teraznieyszy ſą w ta
kowym ſposobie.

Marynarka 120,000. ludzi - 8- mili: 400,000. fun:
Nadzwyczayne na nią wydatki - 5. - 2 4 2 ,0 0 0 .-----

W o y l l t o ................................ 8- - 84°>00°- - " '
Inne  części rządu - - - - - 6. - 78S.oo°- - - -

W  ogule - - - - 29. mili: 270.000. lun:
D la  zaftąpienia tych wydatków brakowało miniitrowi 10 
miilionow, które chciał zaflonić przez podatek nałożony 

m a wszelkie dochody 200. funtów przenoszące, lepsze 
ułożenie taxy domow, i pożytecznieysze urządzenie prze- 
da iy  taxy gruntowey. Powszechna przeto taxa po 10. 
od Ita na wszelkie dochody każdey osoby, czy to z dóbr 
czy to z prowizyi od kapitałów, czy to z zyllcu iakiego- 
kolwiek, lub handlu pochodząca, ieft teraz dziennym

P a r l a m e n t .

N a dniu 3. P. P itt podał izbie niższey naſtępuiący

porządkiem Parlamentu.— P. P itt  popieraiąc tę nową 
taxę przy końcu mowy ſwoiey wyraził. „  Przez takową 
uchwalę, zaspokoiemy potrzeby tegoroczne, wprzeciągu 
tegoż ſamego roku. a przez to> nie ftaniemy Gę cięża
rem naszym potomkom, gdyż nie pomnożemy ogromu dłu
gów. Kiedy tym ſposobem kapitał narodowy utrzymywać fię 
bedzie,  upadaiące fundusze będą tym czasem zmniey- 
ſzać i umarzać dług narodowy. Nie w ątpię ,  iż ſenat 
B rytan/ki przyimie moy wniosek, w tym. czafie osobli
wie, kiedy obce narody podporę w nas i oswobodzicie- 
Iow ſwolch upatruią. Odnas zawilło Itanowić los E uro
p y . , , —  P. Tierney. Dziwię Gę bardzo nad podanym do 
piero planem. Pieniądze, które mamy dla miniſtra uchwalić,
2. milhonami funtów przenoszą wydatki przeszłoroczne, 
i chciałbym wiedzieć czy P. P itt  ieszcze w tym roku 
drugiego Budgelu  nieotworzy. Taxę  na dochody, na 
mocy którey każdy powinien podać co zarabia , uważam 
ia iako ieden z nayniebcspiecznieyszych śrzodkow w pań 
Itwie handlowym. Jelt to podług mnie rodzay mkwizy- 
cyi. W  ciągu 5. lat oltatnich P. P itt przez pożyczki wy
ciągnął 150 millionow. Ale na coż Gę to wszyftko przy
dało. Mowi wprawdzie minifter , iż honor E uropy  ieft 
obrażonym, i że  teraz nadeszła pora upokorzenia uieprzy- 
iaciela. Ale coż za korzyść z tey mowy? Przez pokoy 
tylko iedynie bespieczeńltwo pańltwa B rytańjkiego  utrzy
mane być może. Mówią, iż z fttony naszey znowu wy
prawy przedfięwzięte zoltaną, ale na coż lię to  wszyftko 
przyda, ieżeli ſzczegułnie nie będą miały w zamiarze o- 
hronę pańltwa Brytańjkiego. Wreszcie przewiduię, iż te- 
raznieyszy plan ikarbowy miniſtra, ieft tylko poprzedni
kiem drugiego , który w teraznieyszym ciągu parlamentu 
poda.— P. Pitt odpowiedział, iż P. Tierney myli lię w 
zdaniu ſwoim, i że mowa iego nic podobnego nie oka- 
zuie.— Cala oppozycya mocno opierała Gę taxie na do
chody, wyitawuiąc ią  ciemięzliwą i przynoszącą cios ku
pcom , rękodzielnikom, rzemieślnikom.— Gdy potym W 
prowadzony zoſtal przez nniniltra proiekt lepszego urzą
dzenia taxy dom ow, P. Robęjt C layton  l ianąt z oppozy- 
cyą i rzekł: Daię glos za pomnożeniem marynarki,  ale 
nie woylka, gdyż ieftem przeciwny wſzelkim związkom 
naszym z obcemi mocarftwy. Przymus za nie mieszkańców 
pod ciężką karą, do odkrywania kommiſlarzom taxow nay 
taynieyszych okoliczności maiątkow, pociągnie za ſobą 
bunty i wszelkie nieszczęścia.

z  P aryża  dnia  18. Grudnia.
W  Arsenałach Turyńjkich  woylka nasze znalazły 1800. 

armat 1 15.000. ſztuk broni. Król zoſtawil kaſſę ſwoią 
od  6. millionow. Sekretarz łegacyi MariuauX  przybyły 
kuryerem doniolł o wlzyltkich ſzczegulach rewolucyi. 
Król na mocy konwencyi zawartey z Generałem J o u b cr t , 
wyiecliał na dniu g. Grudnia do wyspy Sardynij. W z ią ł  
z ſobą całą familią i osoby które chciał mieć w świcie

pewniono Gę wprzód o osobie Króla i całym dworze 
iego. KommendanciKrólewscy w rozmaitych twierdzach 
Piemontjkich  złożeni i aresztowani zoltali. — Mówią iako- 
by Ncapolitańczykow ie  znowu opuścić P.zym  byli przy
muszeni, nie ma iednak ieszcze rapportow urzędowych.—
Z P a ryża  znowu kuryera do W iednia  wyprawiono.— Pro- - 
pagator  m ówi,  iż General Berthier ieft w drodze nazad 
do P a ryża ,  i że na  trzy dni przed odeszłym świeżo z 
A lexa n d ry i  kuryerem wyiechal. Mlaſto które Buonaparte  
w D elta  budować rozkazał, ma lię nazywać Buonaparte  
P olis  (m ialto  Buonaparte.)

Redaktor  urzędowy z'awiera w sobie naftępuiące uwa- 
gi nad negocyacyami w Rajład . Zasady negocyacyi Ra- 

J ta d zk ie y  iuż od dawnego czasu były położonem i,  i ozna
czona wspólna między Francyą  i Rzeszą granica, lekula- 
ryzacye umowione były iako ſposob indemnizacyi, i przed  
przyltosowaniem onycli nie żoltawało iuż iak..tylko u ło 
żyć niektóre ſzczegulne punkta  między Narodam i Frau• 
cuzkim  i Niemieckim. Tym  czasem negocyacya zaczęła z 
większym poltępować oporem. Sprzeczano fię więcey o 
wniollti, niżeli o zasady, a upor Deputacyi zdawał Ge 
zmierzać do colnienla iuż uczynionych umów. Im wie- 
cey Rzpltą  okazywała łatwości:, tytr bardziey Rzesza Ga
ła Gę wymagaiącą, a ta  nielłycbana przeciwność um iar
kowania zwycięzcy, i pretensyow zwyciężonego, trwała 
od trzech miefięcy, przez które pełnomocnicy Rzpltey po- 
Gępuiąc wolnym krokiem za obradami K ongre ſ ſu , wy
czerpali wszyftkie ſposoby perswazyi. Należało narelzcie 

akończyć te próżne namylły, Ultimatum Rządu Fran
cuskiego podane zoftało dnia 6. G rudnia ,  1 dano D epu
tat vi ſześć dni do odpowiedzi. Pomimo ufiiowari, 
które czyniono na przeszkodzenie Ikutkom tey determi- 
nacy i , wtrącaiąć powątpiewania o-tey niezmienności, zo- 
Gala iednak całkowicie uzupełnioną, i/dowiaduiemy fię, 
iż dnia 10. t. m. Deputacya Rzeszy ułożyła i na tycbm ialt  
przefłała miniitrowi cesarlkiemu swoie.conciusum, przez  
które przyfiępuie bez warunku do oltatnich N o t  Legacyl 
1'rancuzkiey. N ie  dofiaie iuż więcey iak tylko ratyfika- 
cyi cesarikiey; bydż m oże, iż zoftanie odmowiqną iak 
Gę to iuż nie kiedy widzieć dało, lecz.w tak decyduiącey 
okoliczności, ieżeli przedfiewzięcie Rzeszy ieft nieodmien
ne, otrzyma zapewne to potwierdzenie, lub fię bez nie
go obeyść potrafi.

Bywszy Xże Karol H cjki, który umieszczał wiele dy
plomatycznych artykułów w dziennikach Przyiaciel PraW
i W olnych lu d z i,  odebrał od Miniftfa Poiicyi rozkaz, aże
by wkrótce iako cudzoziemiec oddali! Gę z kraiow Rze
czypospolitej-. Odpowiedział na t o , iż Gal fię obywate
lem Francuzkim , iż. w obcych kraiach byłby bez żadne
go do utrzymania Gę ſposobu, i żąda ł  ażeby, był ſą.dzo- 
nym. Pozwolono m u więc mieszkać o  g o .  m il o d  
Paryża.

D n ia  i g .  Grudnia.
Pisma urzędowe tyczące się opanowania Piemontu .

W  g łó w n e j  kw aterze w  Turyn ie  d n ią  ig . F rim airA  
(9 .  G rudnia) Haku 7 .—  G enerał ka tnm enderu -  
ią c y  a rm ią  A  ła jką .

2  powodu zrzeczenia Gę pTzez J. K, M ość  jego władzy, 
i rozkazu danego swoim poddanym, ażeby byli pottulż- 
nemi tymczasowemu rządowi,  który będzie przez G ene
rała Francuskiego po ſtanowiony; Zważywſzy iż dla zape
wnienia ſpokoyności i Iżczęścia Piom o/ujkicgo  ludu ,  nie 
może być nadto trolkliwym w  wyborze o so b , które przez 
swoie dowiedzione ta le n ta , przez uznane cnoty i przy
chylność do pomyślności kraiu, dały ńaypewnieysze dow o
dy przywiązania do dobra publicznego, i gorliwości iaką  
okażą w  depelnianiuświętych obowiązkow które im będ<| 
powierzonemi, ſtoſownie do zamiarów Rządu Fr/Tńcuz-

swotey. N a  dniu 6. Grudnia w wieczór o godzinie 5* za- | kiego , rozkazuie: Art: I. Piząd tymczasowy admimſtracyi-



I O

ny P iem ontjkizlożonym  będziez  15- czlonkow.—1II. C złon
kami tymczasowego Rządu mianowani są OOb. Faorat , 
Botcon. Sb M artin  de la  M otte, F asella , . B erto lo tli, 
B o fs i , C o/la , Fana, B on , G alii  bywszy Prezydent Ka
meralny, Braida , Capa/li, B n u d jjo n  Profeſſor Prawa, 
B o n  i bywſzy ſekretarz ftanu, Sartoris  lekarz,— III. Człon
ki tymczasowego Rządu m aią  sobie powierzone wſzy- 
likie części R ządu ,  i nominacyą do wlzyſtkich wa- 
kuiącycłi urzędów cywilnych. Generał kommenderu
iący zoltawia sobie nominacyą municypalności miaft i 
fortec ,  które zoltaną zaiętemi przez woyłka Francuzkie.—
IV. Członki tymczasowego Rządu dawać będą na  Radzie 
swoie zdania we wſzyftkich powszechnych intereſiacli.—
V. Ppdztełą ſtę na wydziały dla naradzania fię o rozmai
tych częściach adminiftracyi i polieyi.— VI. N ie  będzie 
m o d a  być wydana żadna rezolucya bądź  w interefſach 
pow ſzechnych . bądź w tych które będą roztrząsane w 
wydziałach, iak tylko zupełną zdań większością. — VII. 
Skoro tylko członki tymczasowego Rządu będą inſtallo- 
w ane, natychmialt zatrudnią fię wraz z Agentami lub 
Ofltcerami Francuzkicm ina ten koniec wyznaczonemi, oko
ło weryfikacyi rozmaitych kaisow publicznych, i rozkażą 
fobie oddać archiwa rozmaitych departamentów adminiftra- 
cyi Krolewłkiey, (podpisano)  J o u b e e t .

W  głowriey kwaterze w  Turynie. 22. fr im a ire  ( 12. Grud:)
Joubert o, Kom: do Dyrek: W ykonawczego.

Ob. Dyrektorowie. Donoszę w am , iż dnia 21. ( n . )  
zoſtał pofianowiony Rząd tymczasowy. — Zoftawiam 
waszemu ambafſadorowi, obecnemu tey okazałey ceremo
n i i ,  przeflanie wam iey intereſſuiących Izczegutow. Wszy- 
fikie lifty, które odbieram z Piem ontu , zapewniaią mnie 
o zupełney ſpokoyności,  i powszeihnym .ukontentowaniu. 
Municypalności inltallowańe fą we wsżyſtkieh głowniey- 
1'zycli mialtaeh , a woyłka P iśm ontjk ie , k tóre tam ſą roz
stawione, ubiegaią hę  do odbierania moich rozkazów.

r.’  ( p o d p i s a n o )  J o u b e r t .

Redaktor  dzilieyśzy ogłasza depesze G. Championnet, 
których w wczorajszym numerze krotki tylko położył 
wypis. D atow ane  ſą z głowney kwatery w Tętni d. 15. 
Frimaire (5. Grud:)  — Ob. Dyrektorowie. Od bitwy pod 
Term i Port o ferm o  , ſpodziewałem fię codziennie napa

ści od N ear.o litańcrykow , i mocno mnie ich nieczynność 
dz iw da,  lecz oni użyli tPg° czasu na połączenie rozpro- 
ſzonych ſwoich woyłk, i wydanie ich na moie prawe 
lkrzydlo. W  rzeczy fctmey G. M acdonald  attakowany był 
dnia wczorayſzego w ſwoim obozie przy Oiuitta-Cajiella- 
n a  przez 5 kolumn wyszlycb z Bacano: Siła nieprzyia- 
ciellka fkładala fię z 4o.'ityfięcy ludzi. G. M acdonald  ze  
wszech ſtron otoczony, dal dowody wielkich ſwoich ta 
l en tó w ;  przyiął on ten a ttakz  tą  odwagą, iaka zaszczy
ca człowieka mocnego harakteru, a przez ſwoie zrę
czne rbzpdrządzenia, pomieszał zamiary nieprzyiaciellkie.
G. Kellermann  dowodzący iego przednią ftrażą , polta- 
wiony naprzód ku N epi, attakowany był przez naypier- 
wsza kolumnę idącą z M onterojl, która na  niego z wiel
k ą  uderzyła natarczywością. T en  Generał miał tylko z 
ſobą  3Tzwadrony ig. regimentu Itrzelcow konnych; 2. 
armaty połowę, trzeci batalion 15. regimeńtu łetkiey 
piechoty, i twszy batalion 11. pulbrygady: T agarſtka  wo- 
iowńikow rozpędziła kolumnę nieprzyiacielſką z 8 tyfięcy 
ludzi z łozoną; zd ław iła  na placu zabitych łub rannych 
400. N rapo litańczykow , zabrała 15. armat rożnego kali
b ru ,  30. wozow ammunicyinycb ; 2000. ieńcow, miedzy 
ki remi 30 ofitcerow. i wielu naywyżsey rangi; chorągwie, 
fztandary. d ogoo  konilub mułów, kafſę w oienną, 3 tyliące 
karab inów , wszyſtkie bagaże, i obozowe ſprzęty ; upę- 
dzał fię za nieprzyiacielem aż do M o n tero ji, gdzie iego 
ż o łn ie o e  niezmierne zylkali zdobycze, T alen ta  i odwa
ga G. K ellerm ann  nadto ſą znaczne, ażeby fię tu z pró
żn a  rozwodzić pochwałą. Szefa ſzwadronu B ru ,  który 
przez  ſwoią dzielnośc i odwagę dolkonale wspierał G. 
K elle rm a n n , mianowałem łzefem brygady 19 regimentu 
Itrzelcow konnych. Upraszam was o potwierdzenie tey 
nominacyi tym bardziey, iż G. Humberl kom mendant tego 
regimentu um arł w R zym ie  w  dzień naszego z tego miałła 
wyiazdu. Szef Brygady LahUr przeszkodził drugiey kolu
m n ie  nieprzyiaciellkiey przeyścia przez Rigniano. — 
Trzecia  kolumna pogromioną zołiała w momen
cie gdy Ce przedzierała przez Fabrica ku S. M a
ryi d i Falari. Pewny Generał na  czele ſwoiego le-

dy woienney
iedney kompanii i g  regimentu itrzelcow konnych, i z 
3ma polowemi armatami, zabrał nieprzyiacielowi 8. ſztuk 
arm at,  15 wozow ammuriicyinych, i 50 ieńcow miedzy 
któremi dwocli wyższych ołłicerow. Noc  zakończyła bi
twę, i zdaie Cę, iż IVcapolitańczykow ie  utracili wielką 
liczbę ludzi. Legion R zym /k i, który Cę pierwszy raz w 
ogniu znaydował, dolkonale ſwoią powinność wypełniał. 
Naſtępuie opisanie Ikutkow tey bitwy i pochały officerow. 
Pokazuie Cę z tego liftu, iż 5 t. m. główna kwatera ar 
mii Francuzkiey  znaydywała Cę w Terni, prawe Ikrzydło 
w okolicach C w itta-C ajtellana, i że od 30 p. m. do Ą. 
t. m. obiedwie ſtrony zoſtawaiy w bezczynności.

D nia  20. Grudnia.
R edaktor  dziCeyszy ogłasza nałtępuiące Pisma:

W ypis z  Dziennika a n n ij Wsi bodu z  g łow ney  
kw atery w Kairze od  17. W rześnia roku 6go 
do  17. P aździernika roku 7go.

D nia  14.— General kommenderuiący rozkazuie, ażeby 
iedney z głownieyszych ulic Kairu dane było irnie Petil- 
Touars. —  Lekarze E gipsiy  ogłoCIi ollrzeźenie zawieraią- 
ce w sobie przepisy używania kąpieli. O d  d. 3. Lipca, do 
d. 17. Sierpnia, nie pokazały fię inne choroby, iak tylko 
dyſſenterya i zapalenie odzow, lecz obiedwie te choroby 
nie miały szkodliwych Ikutkow, i przez ten wſzyftek czas 
nie umarło iak około 50. chorych. — Rozkaz pod d. 16'. 
wydany iełt, z powodu przypadków wynikających z pręd
kiego ieżdzenia po ulicach Kairu.— Rozkaz d. 20. I. Dnia
I. Października zwołane będzie powszechne zgromadze
nie znacznieyszych mieszkańców z trzech Prowincyow.—
II. Z łożona będzie Deputacya z trzech ludzi prawnych, 
z 3ch kupców, z 3ch Fellas Szeykow, i ſzefowdrabów .—
III. Prowincya A le xa n d rya  doſtawi iednę deputacya; 
Prowincya R ozetta  iednę;  D am ietta  1. Garbie 1. Charkien. 
M enoujf 2. M am aura  i  . Kelioubć 1. Bahire  1. Gizeh 1. 
A lfie li  1. Beheneſs r. F ayoum  1. M iniet I. M anſelont 1. 
Cirge 1. K air  3.— IV. Generałowie kommenderuiący w Pro- 
wincyach wybiera pomienione osoby między mieszkańca
mi którzy m aią  naywięcey wpływu nad ludem , oraz dy- 
fiyngwuiąc emi fię przez oświecenie, talenta, i przez do
bre przyięcie F rancuzów ; Itarać fię b ędą  ażeby nie wy
znaczali żadnego z tych, ktorzyby fię otwarcie przeciw 
nam oświadczyli; przeszłą mi ich imiona.

( Podpiſano ) l l u o J i P i E T i .

Rozkaz dnia 22. Buonaparte  Generał kommenderu
iący rozkazuie: Art. I. Wſzyfcy młodzi M amm elukowie
maiący więcey nad 8. la t ,  a mniey nad 16. wſzyſcy mło
dzi chłopcy biali łub czarni, którzy byli niewolnikami 
M a m m elakow , i którzy przez nich opuszczeni, pozofłali 
fię u  rożnych prywatnych osob, w pięć  dni po ogłosze
niu  ninieyszego rozkazu, zoltaną oddanerni i przyſtawio- 
nemi do kommendanta m iafia.— II. Kom m endant miafia 
odeszle ich do korpusu garnizonowego, opisanie ich ode- 
szle do generalnego ſztabu, który ich umieści po roż
nych korpusach armij po g. do każdego batalionu , a po 
4. do ſzw adronu .— III. W e  24 godziny po umieszczeniu 
tych dzieci w batalionach, ſzefowie każą ich ubrać  w 
mundury korpusów ; młodsi nad  14. lat  użyci będą  za 
doboszow. (podpisano J  B u o n a p a r t e .

Rozkaz dnia 24. Generał kommenderuiący zaleca 
ścitłe wykonanie swego rozkazu pod d. 2. W rześn ia ,  aże
by wſzyſcy M allańczykow ie  z M a lty  z armią przybyli, 
ktorzyby p o d ro żn em i pozoramiznaydowali fię w  A le xa n -  
dryi lub innym iakimkolwiek mieyscu, udali do Rach- 
m anie  dla złączenia fię z legionem M altań jk im , który fię 
tam  organizuie etc.

Rozkaz dnia 26. Generał kommenderuiący rozkazu
ie. ażeby każdy żołnierz ,  kanonier lub zwożczyk miał 
przy sobie naczynie blaszane, mogące w śobie pomieścić 
wode na iedno-dzienną potrzebę. Kawa rozdawana bę 
dzie dła woyłka za samym tylko Generała kommenderuią- 
cego rozkazem, iedna racya kawy ważyć będzie pul łota.

W ypis z  kuryera Egipjkicgo drukuiąccgo ſ i e  w  Kairze w  
D rukarni arm ii Francuzkiey od dnia  29. Sierpnia do 
dnia  u .  P aździernika.
Nr: 1. D nia  29. Sier: R. 6. A le za n d r y a .  Miafio ieft 

zacieśnione maytkami i ekwipażami naszych okrętow z 
etkadry. Wszyscy ieńcy zofiali oddani.— Admirał V ille- 
neupa a  resztą łlkadry popłynął ku M alcie, gdzie fię złą.

gionu i legionu R zym /kiego  2 13 batalionu 3otey bryga-, |  czy z naszą elkadrą T u lo ń jk ą , i z 3. okrętami,  która 
dwóch ſzwadronow i'6 regimentu dragonii, j znaydzie w tym porcie. Mamy-tu to. okrętow woiennych

lub fregat, których ekwipaże w naylepszym znayduią fię 
ſtauie. Fortyfikacye miafia bespieczne lą  od napaści ró 
wnie ze firony morza iako i od lądu. 30 armat 24 funt: 
8- pieców do rozpalania kul, więcey n iż  20 możdzierzow 
znayduią fię dla obrony portu. Gory osadzone są 80. arma
tami od napaści Arabów . T en  widok iełt dla mieszkańców 
kraiu nader zadziwiaiącym. Magazyny tak ſą  opatrzone 
tz  więcey niż przez ieden rok mogą całą wyżywić armią.

D am ietta . Mieszkańcy tuteyłi mocno ſą  kontenci 
z pofiępowania woylk Francuzkich, Pracuią tu z wielkim 
pospiechem okoto fortyfikacyow uyściaA/7«. W iele  a rm at 
wyflanycb z K airu  osadzono iuż na lawetach.

Nr: 2.— 2. W rzes:— G aza.—Ibrah im  B ey  przechodził, 
tu  z niedobitkami ſwemi; znaydował fię w  fłanie godnym 
politowania, niemaiąc nawet czasu opatrzyć fię w żyw
ność i w ſuchary w Salah ich; ucierpiał wiele w Itepach, 
gdzie mufiał zofiawić wiele bagażów dla przewiezienia 
ludzi. W  całey iego podroży ścigali go arabowie rabuiąc 
i zabierając mu ludzi. M ów ią ,  iż idzie do D am aszku, 
gdyż D ziezar Pasza zabronił m u przebywać w krain pod  
rządem iego będącym.

D am aszek .— Basza D am aszku  zakończył ſwe życie. 
Nr: 3.— 6. W rześ:— z K airu  d. 2. Wrześ: Mułłafa na- 

mieltnik Baszy, mianowany zoſtał przez G. kommeuderu- 
iącego Emirem H a d tj, czyli przewodnikiem karawany do 
M ekki. D nia  dzifieyszego w obecności całego Dywanu i 
ſzeryfow kratowych, przyozdobiony zoſtał przepysznym, 
zielonym kaftanem. G.K. dał mu w upom inku kilka kleyno- 
tow i kosztownie ubranego konia, wyszedł od G. K: w  to- 
warzyftwie wielu adiutantów. W itany  byl przez ſześcio- 
krotne z armat wyfirzały, którym odpowiedziały baterye 
z cytadelli. N il  codziennie wzbiera, od Ilu lat nie  był tak 
okazałym; wysokość iego ieft dziś na 18 prętów i 16 rai: 

N r - 4.— 10 W rześ:— A le za n d rya — 30 Sierp: wie
czorem 22. ſzalup Angieljkic.li elkortowane od 2ch po
cztowych itatkow, pokazały fię przy  wſtępie do  kanału  
pod A b u k ir , okazuiąc zamiar wylądowania. G. Adjutant 
EJkale  udał fię tam z mocnym oddzia łem , i ukrywszy go , 
chciał dać czas A nglikom  do wylądowania, nieszczęściem 
wyftrzeliła armata z tamy. Dwie Iz&lupy były zatopione 
reszta fię ſchroniła- Szkoda, iż A n g licy  n ie  wyszli ze 
ſwoich I tatkow, radzi byśmy widzieć iak fię też potykaią 
na  lądzie..— Sidi M oham et Caraim  przekonany o porozu
mienie fię z M am m elukam i, po zaprzyfięzeniu wierności 
dla Hzpltey, i flużąc im za ſzpiega, zofial Ikazanym n a  
śmierć. Maiątek iego na pożytek Rzpltey Ikonfilkowany, 
erekurya iego odprawiła fię d. 6. G łowę iege noszono po  
ulicach K airu  z napisem : Coraim S z e r y f  A lexa n d ry ijk i, 
jka za n y  na  śm ierć, za  złam an ie  przyſtęg i wierności, kló- 
rą  w yko n a ł R zp ltey  F rancuzkiey, i z a  u trzym yw a n ie  
zw iązków  z  M a m m elu ka m i . k tórym  J łu z y ł  za  ſzp ieg a .

Inftytut Narodowy odebrać z E gip tu  pierwlzy numer 
dziennika który fię tam d ru k u ie 'p o d  tytułem: Dekada  
Egipjka. Redaktorem iey ieft Talien. Z  tego powodu 
Przyiaciel Praw  w y ra ża :  Talien  ſtawEzy fię Dziennika
rzem , przypomina nam ow wiersz Juw enalisa: Si f o r 
tu n a  vole t, f e s  de Consule rhetor. K toby mu to był p o 
wiedział w ten czas, gdy wdzięczna F rancya  ogłaszała go 
ewoim zbawcą, iż wkrofce daleko od  swego kra iu .  n ad  
brzegami N ilu , powroci do swego pierwszego rzemiofła 
Gazeciarza? Oby ieszcze raz odwróciwszy medal, mógł 
fię fiać de Rhetore Consul.

Rzeczą iełt n iezaw o d n ą ,że  dniem przed ogłoszeniem 
woyny.Krolom N eapolitah jk icm u  i Sa rd yń jk icm u , wyda
ny był od Dyrektoryatu kuryer z oftatniemi do W iednia  
propozycyami.

MiniſterT o fka ń /k i złożył w ręceDyrektor: N o tę  uniewi- 
niaiącą W .  Xięeia względem zaięcia przez A n g likó w  portu 
Eiworno; wniey  przywodzi okoliczność nayścta tego miafia 
przez Generała B uonaparte , i podaie do uwagi, ż e  nigdy 
Rząd  Francuzki nie dał zapewnienia, aby podobny krok 
z firony Francy i n ie  miał ieszcze naftąpić. T o  pew na, że  
Dyrektoryat ieszcze dotąd  zachowuie milczenie względem 
zaięcia Liw orno .—  Piszą z Lizbony  pod d. to. Frim aire,
( 1. Grudnia) że  port  M ahoń  wytrzymał iuż dwa łzturmy 
i nie myśli fię poddać. —  Uważaią  t u ,  że  imie Generała 
Berthier nie znayduie fię pomiędzy członkami Inliyturu 
Egipjkicgo, podług dziennika dekadowego drukowanego

I



w  Kairze  pod dniem 7: Października. —  Papiery angicl- 
Jkie donoszą,  i z w Ir la n d y i  ſpoltrzeźono ſławnego CaT 
glioſtro.

z  B ru xe lli dnia  21 G rudnia.

D nia  ig- i 19* t- ra- naftapiły niektóre potyczki mie
dzy woyſkami Republikantſkiemi i insurgentami w Cam  
pine, którzy wielką liczbę utracili ludzi. Zdaie lie , iz 
zamiar insurgentow był zbliżyć lię coraz bardziey do brze
gów dla kommunikacyi z  Anglikam i. — B ruze lla  znaydu
ie  Hę zawsze w Itanie oblężenia. Z  więzień tuteyszych 
przeprowadzono insurgentow do L ille .

z  Hagi dnia. 22. Grudnia

P o  ogłoszoney amneityi wszyscy więźniowie po d. 
3 r .  Lipca przytrzymani, wolność o trzymali, nawet ex- dy
rektorowie van Lange  i W y ło  Fy?iie> równie iak pensyo- 
11 arz ,uan den Spiagec, Benting  i wdowa van der Palm .

zK o n J ta n tyn o p o la  dnia  25. L ijtopada.

Po tylu na prożno rozdawanych poglolkach, przyszła 
tu  nakoniec z  E gip tu  w iadomość, iz Buonapartre żyie, 
dodała  iednak, iz znayduie iię z niałym korpusem w 
obozie oszańcowanym pod K a ir e m , w niedoltatku wszel
kich potrzeb. Ponieważ zaś poftawił lię w mocnym Ita- 
n ie  obrony, przeto xiążęta Grabscy, którzy go na  wy- 
Itrzał z  armaty w około otoczyli, przediiewzieli ude
rzyć na i ego oſzańcowany oboz w ten czas. kiedy 
RoJJyiſka  i Turecka artyllerya przybędzie. Tym cza
sem przygotowania woienne lądowe i morlkie czynią fię 
z  naywiększym pospiechem w K o n jia n ty n o p o lu , a zro
biony układ z Mofkwcii, wspólnego działania przeciw bun
townikowi W iddyrtjhiem u  wkrótce ma przyiść do lkut- 
k u .— Nowy W .  W ezyr  kazał ſprzedawać nie tylko to 
wary tuteyszych kupców F ra n c u zk ic h , ale nawet meble 
W niewolą zaiętych Republikanów.—  B asm an - Oglu ma 
W luL(*ys/vtn minifterium wielu swoich przyiącioł. W  
celu poiednania fię pisa! on znowu kilka liftów do W .  
W e z y ra ,  które kto wie czy pomyślnego nie otrzymaią 
Ikutku.—' W .  Sułtan kazał z tuteyszego zamku kilku wy- 
i trzałami armatnemł oznaymić zwycięfiwa otrzymane 
Vt Egipcie.

z Peterzburga dn ia  i i .  Grudnia.
N a dniu  wczorayszym z naywiększą ceremonią prze- 

ezytaua tu  była przy podnożku tronu, proklamacya ka
walerów M alcańfkich , przez hrabiego de Licea, w którey 
ci ogfaszaią nayuroczyftſzym ſpoſobem P aw ła  I .  W .  Mi- 
Iłrzem Zakonu. Po czym przyięcie tego zaszczytu prze
czytane było przez Podkanclerzego. O ddane  były potym 
Imperatorowi korona W -M iſtrza  źiakonu, wielka pieczęć 
tegoż, i miecz wiary. N a  znak złożonego hołdu W . Mi- 
Itrzowi, ' kawalerowie chorągwią i ſzpadami pokłon od
dawali Monarsze, a na końcu przyłtąpili do pocałowania 
ręki iego. Imperator po Ikończoney tey ceremonij, rozdał 
hrabiemu de Cobenzl i to. innym kawalerom krzyże kom- 
manderlkie.— Proklamacya: była nafiępuiąca: My Balli- 
f o w e ,  kawalerowie W .  Krzyża, kommandorowie etc. Za
ko n u  Ś. Jana Jerozolim /kiego, znayduiący fię teraz w tu -  
teyszey rezydeneyi gesarlkiey Peterzburga. Zważywszy 
nieszczęśliwe położenie naszego zakonu, zupełny niedo- 
ſ tatek śrzodkow naszych, u tratę  samowładztwa, rospro- 
gzenie zakonu bez głowy, i punktu ziednoczenia błąkaią- 
cych fię członków, zagrożenie zakonowi zupełnym iego 
obaleniem, polianowiliśmy użyć wszyftkich śrzodkow, 
k tóre  nam  Bog nadał,  dla oddalenia zguby od tego ró
w nie  ftarożytnego iak Iławnego zakonu, który cały wybór 
szlachectwa w  sobie połączą , i tyle przyfług chrześciań- 
l lwu wyświadczył; zakonu który ielt wsparty na  znako
mitych zasadach, tych to naymocnieyszych podporach 
władz prawych; Przeięci nakoniec wdzięcznością nale
żn ą  dobroczynności i uczuciom Jego Imperatorlkiey Mci 
wszech R o jſy i, równie iak uszanowaniem ku cnotom Je 
go, zaufani nadto w  świętym Iłowie iego, iż nas nie tyl
k o  utrzyma przy wszyftkich naszych przywileiacli i h o n o 
rach ,  ale wszelkich przyłoży ftarań w  podnielieniu zako
n u  naszego do iak nayszanownieyszego Itanu dla korzy
ści całego chrześciańftwa. Przeto my Balliſowie, kawale
rowie W .  Krzyża etc. Jego Imperatorlką Mość P aw ła  I .  
W ielkim  Miftrzem zakonu S. Jana Jerozolim /kiego  ogła
szamy. etc. etc. Dan w Peterzburgu Stolicy za ko n u  n a 
szego dnia  27. Października  1798-

Feld-Marszałek Repnin na  proźby swoie z nayłalka- 
wszym pozwoleniem noszenia m unduru ,  z Sużby uwol
nionym zoftał. Pułkownicy Druszkiewicz i M a rk ó w , Ge
nerał Majorami są mianowani. Generał zaś Lasci ſzefem 
ragimentu M arków -— Chorąży Glazowicz oddalony zo
ftał od regimentu Kiryſſyerow Bardakow jkich t z powodu 
iż ieſt syuem Ekonoma.

z  SzLokolmu dnia  18- Grudnia.

Konsyliarz W a silie f  dawniey sprawuiący interefta 
R ojſy ijkie  ieszcze lię tu  zoayduie, Iłychać iż czeka na 
ważne depesze, które z sobą do Peterzburga  ma zabrać.—  
Nasze związki z M ojkw ą  coraz są ściśleysze. Arobaſfa- 
dor R o jjy ijk i  Baron de Budberg w  tych dniach był na  o- 
biedzie u Króla.

Od granic A ujiryackich  dnia  29. Grudnia.

Przed kiku dniami rozeszła fię wiadomość, iakoby 
z W łoch  przyszedł kuryer z wiadomością,  iż Gen. M ack  
opanował A tiko n ę ,  i znalezioną w niey załogę Francuzką  j 
od4ooo .,  ludzi wraz z G. Championnet zaiąl w niewolę,. | 
gdy iednak dotychczas gazeta dworlka W iedcńjka  nic o 
tym nie wspomina, pogłolkom tynv wierzyć nie należy.— 
W iadom ość  iakoby Nelson  zabrał port G enueńjki Spezzia  
ieszcze fię niesprawdza,j to tylko peWna, iż czeka na elka- 
d rę P ortu g a ljką  dla wzmocnienia fię tym większego, lu
bo Iłychać, iż elkadra ta przez nawałność morlką zupeł
nie rospędzoną zofiała.

Ofiarnie lifty z Per^y-tdonoszą, iż B abakan  zaledwie 
uwolniony od ſwego przeciwnika A li-M ehem el-K ana , , 
którego po wykipieniu oczow trzyma w więzieniu. zna
lazł niemniey ftraſznego nieprzyiaciela w osobie swego 
własnego, brata Kuchcc-Kana, którego mianował guberna
torem w Schiras. T en  po klęsce A li-M ehem eta , wyszedł 
z Schiras z korpusem woylka, i opanował bez przeszkody 
Ispahan  , gdzie fię ogłofił Cesarzem. Tym sposobem Per- 
si/a bliłko od 50. lat zaburzona, zdaie fię ieszcze na dłu
gi czas przeznaczoną na wewnętrzne zamieszania. Z te y  
przyczyny naypoźnieysi podrożni wyftawiaią ten kray nie
gdyś kwitnący, przez połowę zniszczonym.

z  B runn  dnia  27. Grudnia.

Miafto nasze na  dniu  dzifieyſzym doznało rzadkiego 
ſzczęścia, w oglądaniu ukochanego swego M onarchyFran- 
ciszka I I .  wraz z Nayiaś: małżonką swoią. D o m  guber- 
malny ieft mieszkaniem dla Cesarftwa Ichmość, równie 
iak dla Arcy-Xiąźęcia Joze fa  W ojewody Węgierjkiego i 
Arcy-Xiążęcja Cieszyń/kiego A lberta.

z  Sem lina dnia  17. Grudnia.

Lifty z A lb a n ij  opisuią naftępuiącym ſpoſobem zdra
d ę ,  którey użył Basza Jan iny  na zniefienie iednego kor
pusu Francuzów , którzy zaymowali P, ow ^zę , B u tr in to , i 
inne kraie Weneckie. A l i  Basza  złączył fię ścilłą przy- 
iażnią  z Generałem Francuzkim R osa .  i dal mu nawet 
swoią córkę w malżeńftwo. Odebrawszy rozkaz od P orty  
attakowania Franeuzow  na  brzegach A lb a n ij ,  poiła! do 
Generała R osa, z p rożbą  ażeby przybył do Janina, maiąc 
m u ważne rzeczy powierzyć. Generał Rosa  daleki od 
nieufności, udał fię na  to  mieysce. A l i  Basza  powie
dział m u ,  iż  zgromadził woylka dla złączenia lie z Bos
m a n e m -O g lu ,  i ze  to był dla niego iedyny sposob ra
towania fię, z przyczyny, iż go olkarzono w K o n ſta n ty -  
nopolu  iako ftronnika Francuzów  i zdradzaiącego W .  .Suł
tan a ,  lecz że potrzebował officerow Francuzkich, ktorzy
by woylkiem iego dowodzić mogli. Gatierał Rosa  ukon
tentowany z przedfiewzięcia swoiego Teścia ,  uczynił 
wſzelkie rozporządzenia iakieb od niego wymagał, ażeby 
iego woylko przyięło po przyiaciellku polłańcow A l i  B a
szy, który wyftał swoich żołnierzy ku Prceeza, za śladem 
niektórych zaufanych emiflaryuszow, z  rozkazem ażeby 
udawali, iż przychodzą łączyć fię z F rancuzam i, a potym 
uderzyć na  nich znienacka, i dla zapewnienia Ikutku tey 
zdrady, zatrzymał w areszcie Generała R osa , iego przyia- 
ciela Dupre negocyanta , i niektóre inne do iego świty 
należące osoby. Tym ſpoſobem 5. do 600 .F ra n cu zó w  
było niespodziewanie attakowanych, połowa zoftała zabitą ,  
reszta w  niewolą zab rana , prócz mafey liczby , która fię 
schroniła do St M aurc. ( T a  powieść donieiiona podob-

nymże sposobem w  liftach z & onJiantynopola  w Gazecie 
H am burjkiey  przytoczonych, tłumaczy przeciwności k tóre  
fię znayduią w pierwſzych opisaniach przydanych z A lb a 
nii-. przypomnieć sobie m o żn a ,  iż gdy Francuzi donofili 
z K o rſu , iż Basza Jan iny  złączył fię z niemi wraz z wiel
ką liczbą mieszkańców Tureckich, rapporta  Turerkie wy 
rażały, iż Basza Ja n in y  zupełnie pobił Francuzów  w Pre- 
te z a ,  i zabrał im wfzyfikie na  tym brzegu ftauowiika.)

Od R enu dnia  20. Grudnia.

Naywiększąnadzieiępokoiu zRzeszączyni cofaniefię woylk 

Francuzkich. N a  dniu 18. 19. i 20. dywizye B ernado tta  

kraie zaięte zupełnie opuściły. O d  dnia 20. Generał S t  

Cyr wyciągnął z W eUerawd, a na dniu 19. główna kw a te ra  
7 PFisbaden do Strazhurga  ieft przenieftona.

z  Giejſen dn ia  23. Grudnia.

G. B ernadotte  wyciągnąwszy od nas z ſwoią dywi- 

zyą na  dniu ig, poniolł z ſobą ſzacunek powszeebuy, kto" 

ry pozyfitał przez ſwoie ialkawe obchodzenie fię w inte- 

reflach woylkowych, i okazywanie w każdym razie wzglę

dów ludzkości. Dal nadto dowod przychylności ſwoiey 

do nau k ,  oddaiąc uiteyszey akademii do iey biblioteki 

publiczney, Podrożę P eyruza  w  około św iata  w 4  to 

mach z atlasem, \ D ochodzenia  w zględem  początku Cel

tów  przez Bacon Tacon  z figurami. Miłość nauk 1 roz

legle w iadom ości ,  które ten generał w wielu przypad

kach okazał,  ſklonily akademią do uwiecznienia imienia 

iego w arełmmm ſwoim , przez nadanie m u dyplomatu 

doktora filozofii na dniu 13 odiazd iego poprzedzającym-

z  Strazburga dnia  22. Grudnia.

G. Schauenbourg  znayduie fię tii od 2 dni,  i obiał  
ſw oyurząd  Gener: inspektora iufanteryi a r tn i iM ogunckiey  , 
do którey należy armia Francuzka  w  //-•/Wecyi,— Mini
fter policyi zakazał wprowadzania gazet drukuiących fię 
w  Niemczech przer moft przy Kehl.

D. 23. Głowna kwatera armii F rancuzkiey  iuż tu 
przybyła. G en: kommend- Jourdan  przyiechał tego wie
czora; przyimowany był przy huku  armat z wałów.

z R a ſla d  dnia  23. Grudnia.

Spodziewaią fię tu  zawsze Noty Francuzkiey. maią- 

cey w sobie zawierać plau ſekularyzacyi. Polłowie roz

maitych Stanów Rzeszy podali iuż Miniftrom Francuzkim 

tabelłę  ſwoich żądań. —  Legacya Tn-wirjka  podała I)epu‘ 

tacyi Rzeszy mocną N o tę ,  nakłaniaiąc ią  do upraszania 

Cesarza, ażeby użył włzyftkich sposobow które są w  iego 

mocy, na doprowadzenie do Ikutku T rak ta tów  przez iego 

Generałów zawartych, w  celu opatrzenia w żywność 

E renbreiijleinu , gdy żadne dyplomatyczne ftarania nic w  

tey mierze z ftrony Rządu Francuzkiego otrzymać nie 

mogły. Legacya Trewirjka  doprasza fię ,  ażeby roztrzą- 

śniono tę N otę  na  osobney ſeſſyi. Bilkup B a zy ley fk ip o -  

dał także N o tę  względem emigrantów; wyraża w  n iey, 

iż nawet podług Praw  Francuzkich, emigranci Niemiec* 
cy nie mogą być za takich traktowanemi.

z  Szw aycaryi d n ia  12. Grudnia.

Jakiego rodzaiu ſą  pisma publiczne Szw aycarjkie, po 
znać można z wybornego prospektu dzieła pod  tytułem i 
Geniusz Helwecki Ob. Zshokke, który trzeba wziąść za o- 
braz teraźnieyszego ftanu Rzpltey, godnieyszy uwagi nad
10. artykułów nowin politycznych. Oto ſą  znacznieyszs 
iego wypisy. ,, Jakie Filip M accdonjki odnioſt  niegdyś 
zwycięftwo nad mialtami zwi^zkowemi Grecyi, takie Fran- 
cya  tąż  lam ą prawie drogą odniotta nad  nami. Interes- 
sa sobie przeciwne , niezgody związków Greckich, odro
dzenie obywatelow, samoiftność dowodzcow, małość du
szy ogułu miaft, wszyftko to było naszym wydziałem. 
My także mieliśmy naszą Cheroneę na  polach B erny  i  
Richtenschwell, D uch  bobatąrlki naszego Graſenricd  i  
Aloizego Reding  daremnie walczył przeciw potędze Fran
cuzkiey, byliśmy pobici,  n im ieszcze legiony G allów  ftą- 
piły nogą na  grunt Szwaycarfki, Jak niegdyś R zym  t | ź
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samą G racy^ ik to rą  pokonał,  udrrat*za wolną dla okaza

nia publicznego uszanowania tey to oyczyzniśiwolności 

j a w i ł y  i wielkości duszy, tak równie zwycięzka F ra n c ja 1 

lJfihvccyą  wolną, ogloiiła-, dla)ufczczenia w Wnukach, ich 

przodkow. Pr2ypomniyćielłiednak, iż ósw otodzona  Gre

cy a  przeitala bydź G recją  wolną. Przypomniycie sobie,
. Klb **iź przez niezgody, poditepy, zazdrość i chg^rszkodzenia' 

wzaiemną, itała ſie..nędithą prowincyą R zyrn jką , godną 

swoiey niewuliV Cisalpmi FBM/ni dzifieyszy ten sam o- 

braż ſtawiaią nam pi^ed' ógżyjną.— Mężowie oyczyzny 

w  których ſercach krew Helwccka płynie. Czuiecie za

pewne tę prawdę , i nie trzeba wam ieykłokończać. * W  

teraźnieyszym położeniu coż możemy uczynić godniey- 

szego przodkow naszych i nas samych, iak połączyć l i f  

z Italością i mocą Helwecką dla utrzymania oyczyzny, za- 

bespieczenia iey samo władztwa, i nieltraconey godności, 

przez patryotyz.m i l\efrhiczne poświęcenie własnego in- 

terefTu dobru ogulnemu. K to  iitrżymuie pomiędzy nami 

niezgodę i nienawiśp, kto niekontent z teraźnieyszey kon 

ftytućyi dla tego, że mu iaką szkodę przyniolła, fżąda 

Ikrycie iey zniſzczenia; K lo zamialt doradzania, popra

wienia, dopom ożenia , chciwy odmiany zdała Itoiąc, przy- 

patruie Ile ,  nagania, i samą tylko nieufność i kłótnie po

między nami rozfiewa, ten ieit prolłym zdraycą oyczy

zny, ten chce zguby Helwecyi nie iey zbawienia, ten fię 

fam moralnie piętnem sromoty naznaczył.—  Nigdy nie 

było potrzebnieyszą iak dziś rzeczą, aby patryoci Szw ny- 

carscy iednym wielkim połączeni zoltali węzłem. Nasza 

rewolucya daleka ieft ieszcze od ukończenia. W ie lka  licz

ba ludu naszego, nie zdolna podnieść swoy umyli do wy

sokości nowey, proltey i na zasadach prawa ludzkości 

wspartey konſtytucyi, w  płaczącey i opła*kaney niewiado- 

mości utylkuie tu  i owdzie nad liratą, nieznaiąc zylku któ

ry odniolła, albo go oszacować nieumieiąc; i nadftawia 

ucha na  podszepty rannych licznemi pocilkami oligar. 

chow i fanatycznych xięży, w nadziei otrzymania nieia" 

kiey od  n ich  pociechy. Nawyknienie do dawnego to ru ,  

ambicya ofiągnienia urzędów, samoiltność bogatych fa

milio w , /tłumiony zapał ku dobru powszechnemu, duch 

samokupſtwa bandluiących, zupełny niedoltatek dobrych 

szkół i inltytutow dla wychowania młodzieży. O to  są 

mężowie oyczyzny, tak liczne źrzodła bezprawiow, kto. 

re Itumieńmi swoiemi obiiaią fię o lepſzy łkład rządu ,  1 

pragną go podkopać.—  Lud nasz chwieie hę  pomiędzy 

boiaźnią  i nadzieią. N ie  żąda on wprawdzie powrotu 

dawnego rzeczy porządku, nie może iednak z zupełnym zau

faniem przeiąć ducha nowego rządu, nie znaiąc go do 

brze, a raczey nie mogąc tego po iąć ,  iż wprowadzenie 

naylepszych rzeczy, zawsze dawniey nawet z przymusem 

i nieprzyzwoitością powiązane bywało. Lud ten ieſt to 

dobre i pełne  h ł  , lecz przez zbytnią nad nim opie~ 

kę dawnego kantonow rządu ,  zle wychowane dziecie* 

Odziedziczyło wprawdzie domowe przodkow ſwych cno_ 

ty, lecz nie sposob myślenia republikańlki, ani ich boha

t e r k ą  miłość oyczyzny. Obrządki religii i  zylk prywa

tny, pierwszeńſtwo u niego maią przed wszyitkiemi inne- 

mi rzeczami. N ie  nauczył h ę  on znać oyczyzny, bo zna 

tylko wiplkę swoią, miafto łub kanton. Życzenia, na- 

dzieie, feabiegi krzyżriią fię nawzaiem. T u  drżą katolicy 

z boiażni,  aby im przyhęga obywatelłka do zbawienia 

nie szkodziła, tam inni uważaią odkupienie hę  od dzie

s ięcin ,  iako akt tyranniy, który przed kilku miehęcy za 

niespodziane d*obrodziey!two poczytywali.—  Mężowie oy

czyzny oto macie przed oczyma waszemi smutny obraz kra- 

iu  , wvpracuycie go, przeyrzyicie wszyltkie wypadki i klęſki 

wyniknąć mogące, ocućcie hę  z dobrowolnego snu waszego, 

i przypatrzcie hę  cichey prawdzie. O to  leży konltytucya 

nasza, uroczyście przez wfzyſtkich obywatelow zaprzyhę- 

żona. Helfaccya musi przez n ią  Itać h ę  mocnieyszą i

*goż niedóftfcie ieszcze'do dokończenia tey całości? ^Oto^ 

>tego*Jedynie,-.aby duch nąr.odu ziednóczył h ę  z duckiem, 

 ̂swego prawo daty Itwa. D o tego każdy, co nie w samych 

^ifściech ale i w sercu miłość oyczyzny n o h ,  podług h ł  i 

własności s w o ie y  d ^ ^ ć^ p o w ^ ^ en .  T en  ieit cel, u  ktore- 

“go lie wszyscy zniydą ^patryoci. , , — W spom niony  Oh. 

Zschokke dla szacownych piorą ſwego i patryotyzmu przy

m io tó w , będzie wydawać od i .  Stycznia 1799 gazetę Dy

rektoryatu p ó d ^ t y t u f e m Powszechna gazeta Helwecka .— 

Bez trudności werbunek po ca\eySzfi>aycaryi ieit ulkute- 

czniany. W  głowney kwaterze w .Zurich  założony ieit la

zaret na 4000. ludzi.—  Handel między Szw abią  i nami 

do tych czas ścieśniony zoltaie.—Liczba armat które Szw ay- 

carya  od Francyi nazad otrzymuie, wynosi 4§6 . sztuką 

Już 53. znowu na swoie mieysca śą przyltawione. K o

szta transportu wynoszą 4°>000 franków.
D n ia  20. Grudnia.

Minilter Francuzki Perrochel oświadczył naszemu 
Dyrektoryatowi, iż rząd Francuzki nie może ratyfikować 
traktatu itosowriego do pohłkow 18* tylięcy ludzi, chyba 
z  odmianami naltepuiącem i: Iż  Francy a  nie będzie hę  
zatrudniać uzbraianiem woylk wspomnionych, ale rząd 
H elw ccki; Iż zamiaſt podlkarbiego 1 kommissarzow Szway- 
carjkich w  doltarctfelfrii żywności do magazynów, które 
Francya  założy w Helwecyi, rzecz tę całą podlkarbi i kom- 
missarz armii Francuzkiey  odbywać będzie. Dyrektoryat 
odmiany te kommunikował Ciału Prawodawczemu, i za- 
pew niaią ,  iż zgodzono hę  na nie w wydziale tayiiym. 

z  R aguzy  dnia  16. Grudnia.
Rząd  naſz ogtohł naltępuiącą N o tę  urzędową.,,  Pizecz- 

pospolita Raguzańjka  nie czyni, ani nigdy żadnego uzbra- 
iania nie czyniła, bo hę  od nikogo napaści nie lęka. Za
chowuje nayściśleyszą neutra lność,  i okazuie dla wszy- 
ſtkich mocarſtw naywiększe poważenie, i względy pełne 
szacunku. To oświadczenie zbiia doſtatecznie wszyltkie 
fałszywe pogłoſki płonnie roznoszone, które przypiſać na
leży osobom, mało przychylnym do R zpltey , a które za
zdroszczą iey zupełney spokoyności.

z  M edyolana dnia  15. Grudnia.
Umieściliśmy treść kapitulacyi między królem Sar

d y  ń /kim  i Generałem kommenderuiącym Joubert zawar- 
tey, przyłączamy teraz iey osnowę. Art: 1. Król Jmć S«r- 
d y ń jk i  oświadcza, iż h ę  zrzeka ſprawowania wszelkiey 
władzy w  Piem oncie , a nayszczegulniey rozkazuie wszy- 
Itkim ſwoim poddanym, ażeby byli poſłusznemi tymcza- 
fowemu rządowi,  który przez Generała Francuzkiego 
będzie poltanowionym. 2. J.K. Mość rozkazuie armii 
Piem ontjkiey, ażeby hę  uważała całkowitą częścią armii 
Francuzkiey  we Włoszech.. 3* J. K. M ość rozkazuie -&e- 
neraiowi Priocca Iwemu miniſtrowi, ażeby *he udał do 
cytadelli Turyńjkiey  iako zakładnik.— Ą. J. K. Mość roz 
kazuie Rządowi T u ryń jk iem u , ażeby przyimował i u- 
Ikuteczniał wszelkie rozkazy Generała Francuzkiego do 
utrzymywania ſpokoyności publiczney dążące.— 5. W  
tym wszyltkim co hę  ściąga do obrządku katolickiego 
i bespieczeńltwa własności/ żadna nie zaydzie odmiana. 
6. Król i cała familia Królewłka będzie h ę  mogła udać 
do Sardyn ij w towarzyitwie ſwoich gwardyow i oddziału 
woylka Francuzkiego.— 7. Pic 111 onlczykow ie, którzy ze
chcą wynieść hę  z P iem ontu  i dobra ſwoie wyprzedać, 
niedoświadczą w tym żadney przeszkody.— 8 Okręty 
mocarltw w  woynie z Francyai zoltaiących, nie będą 
mogły być w Sardyn ij przyimowanemi.— Osoby , które 
na mocy tey kapitulacyi G. Joubert wezwał do ſprawowa
nia tymczasowego rządu ,  ſą  rodowitemi Piemonlczyka- 
m i , ludzie rozsądni i ſprawiedliwi, a po większsy czę
ści przez ſamego Króla do tych urzędów mianowani.-— 
Kroi z całą ſwoią familią wyiechal d. 10. Grud: z T u - 
r y n u , i udat lię drogą ku Parmie. Jelt mniemanie, iż 
Król Jmć whądzie na  okręt w Liwornie .— Zapewniaią, 
iź Kroi S ardyń jki otrzyma! pozwolenie zabrania wszy- 
Itkich pieniędzy, które znaydowaiy h ę  w iego ikrzyniach, 

' równie  iako meblow i iprzętow , które m u mogły być 
potrzebnemi.

z  Genui dnia  10. Grudnia.

Ob. Belleville  przelłał wiadomość naszemu Dyrektorya
towi o zaięciu w  pofleſſyą P iem o n tu , jJfzez lift nalte- 
p u i ą c y O b y w a t e l e  Dyrektorowie. Przyszedł nakoniec mo
m ent ſprawiedliwości. Pismo, które przesyłam, dowie-

D a lszy  ciąg znacznieyszych zdarzeń  roku 1798*

Sierpień.—  Dnia 1. T raktat  przymierza między Fran- 
cyą  i Helwecyą  zawarty.—  D. 2. Bitwa flotty Francuz
kiey z flottą A ngieljką  pod slbukir .—  D. 7. Rzesza zezwo
liła na zburzenie po zawarciu pokoiu fortec E rcnbreijtei- 
n u , K ćhl, K ą fſe l ,  M ors , i wyspy S. P iotra.— D. 17. In- 
Itallacya nowego Dyrektoryatu Rzpltey Bataw ſkiey.—  D.
22. W oylko Francuzkie  pod kom mendą Gen: Humbert 
wylądowało do K ilja la  w  Ir la n d y i.—  D. 24. Podpisany 
Traktat  zaczepny i odporny między F rancyą  i Flelwe- 
cyąy-— D. 27. Dyrektoryat Francuzki na publiczny lessyi 
przyimuie miniltrow Helweckich.—  D. 29. Xiąże Repnirz 
przybywa do W iednia .—  W  tym miehącu woylka M a
giel Jkie ultępuią z St. Domingo.

W rzcſień .—  D nia  3. Now a konftytucya w Rzpltey 
Cisalpińjkiey.— D . 8* Klęlka Francuzów  w Ir la n d y i  pod  
k o m m endą t Gen: Hum bert.— D . 10. Porta  O tto m a ń /ka  
wypowiada woynę Francyi.— D. 16. N ow a wyprawa 
F rancuzka  złożona z 1. okrętu liniowego i 8- fregat wy
chodzi z Itanowilka Berthaum e  pod kommendą Generała 
H ardy  do Ir la n d y i .— Tegoż i 29. nowe rozruchy w T u 
rynie .— Flotta R ojjy iſka  przechodzi przez D ardanelle  i  
łączy h ę  z flottą Turecką1.— D. 24* Ciało Prawodawcze 
Rzpltey Francuzkiey  poftanawia nowy zaciąg z 200. tyhę- 
cy woylka..— N a końcu tego miehąca Pichegru i inni de
portowani przybyli z K aienny  do IjOndynu .— W  Filadel
fii żółta gorączka od dwóch miehęcy okropne sprawuia 
spultoszenie. (Reszta p o tym .)

O B W I E S Z C Z E N I E .

Chcąc a by  Publiczność w  doftaniu  p a p ie ru  f tem p low anego  i 
ka r t  tak w  mieście  W a r ſż a w ie ,  iako i p rzedm ieśc iu  P ra lk im  
wſzelką znalazła  ł a tw o ść ,  oraz  aby kafsy Krolewflue  m ia ły  p o 
t rzebne  beśpieczeńltwo , po l tanow iono  zofta ło  , iż p rzedaż  o -  
nych  ma być  w olną  po d  pew nem i w a r u n k a m i ; w p rz o d ie d n a k  
n im  przepity  takow e zoltaną  og łoszone  , p oda ie  fię tymcza-- 
fem  do wiadomości p o w ſzechney ,  iż znalesć m o ż n a  na i iępu ią-  
ce ga tunk i  pap ieru ,  i tem p low anego .  —  a) A rkusz  p o  8°* T a la 
rów. 50. T .  4 8 - T. 24. T .  -20. T. iS- T .  12. T .  10. T .  6. T .  5. T .
4. T. 2. T. 16. dobrych g r o ſ z y , 2. T .  12. d. gr:  2. T .  i . T .  12. d.
gr: i . T .  8- d. gr : 1. T .  20. d. gr: iS- d. gr:  16. d. gr.  12. d. gr.
10. d. gr.  g. cl. g. 8- d. gr: 6. d. gr.  5. d. gr. 3. d. gr.  2. d. gr- 1. i
p o łd .  gr.  1. d. gr.  6. fen: 4 . f e n :—  b.) P le n ipo renc ye  ftenip lo- 
w ane  po  10. 10. d. gr.  8 -d. gr . — c) Kart jr  f te m p lo w a n e ,  talia 
k a r t  ta rokow ych  w miedzi rznię tych i . " T .  8 J; gr.  d it to  1. T .  
d i t to  16. d. gr.  F rancuzkich d it to  12. d. gr.  j o .  d. gr.  8* d. gr . 
Niemieckich  12. d. gr.  10. d. g r .  8* d. gr.  Ą. d. gr.  2. d. gr.  Co 
lię zaś tyczy używania  pap ie ru  i p len ipo tency i  , takow e ozna
czone zofta ło  w i id y k c ie  S tem plow ym  pod  d. 13. M aja  1766. i 
w Pa tenc ie  w zględem  zacliov/ania p rzep isów  Edykfem  uczynio
nych. Przedaż^takowa p ra k ty k o w a ła  lię d o tą d 'w  W arfzaw ie  i 
P red z e  p rzez  kupców  szczególnych do tego  przyiętych ; a n a d -  
groda  cfwoch p ro c e n tó w  była  im za to o b rzeżona .  Z tym wſzy- 
likim! ieft  w o lą  K a m ery  J. K. Mci Prufs Po łudn iow ych  W o ie n n o -  
E konom icz ne y  niźey p o d p i s a n e y , a by  od  da ty  n in ieyszego  
obwieszczenia  haiidel takowych m a te ry a ło w  ftęplowych  ̂ w  
M ieście  W arszaw ie^i przedmieściu  Prafk im ( ia k o  się w yżej 
na m ieu i ło  )  b y ł  w o ln y m ,  a bawiący  s ię tąź p rz a d a ź ą  zylkiwa- 
li 4. p ro c e n t  rem uneracy i .  K to ma ocho tę  b rać  {•yczałtem 
m a te ry a ły ,  m o ż e  onych doftać ze Ik ładu g łó w n e g o  dla M ia
fta W arsz a w y  p rzeznaczonego  za 4 * p ro c e u t  i fabba tu .  Skład  
ten  znay^u ie  się teraz w  P a ła c u  K oileg iow  K ra iowych : n a 
le ż y  się py tać  o Kaſsyera  S tem p lo w e g o  1 Konsyl iarza  Kora-  
miſſyiv R ollm ana  : gdzie  n e g o cy a c y ą  o takow y m a te ry a ł  zro
bić m ożna  w  lecie od  g ódz iny  g m e y ,  a w  zim ie  od godzinyr 
g tey  do po łudn ia .  Aby iednakft K a ſsye r  t e n ż e  , d robno ſtkam i 
aodzaiu  tego  n ie  b y ł  z a t r u d n io n y m ,  ftąnówi się o ra z ,  że ten. 
tylko , k tó ry  w znaczney kw oc ie  , a naym niey  za 50. T a la ró w  
ſzacim ku ,  żądać  będzie ty chże  m a te ry a ło w ,  i takowe w  g o -  
towiznie m o n e tą  g ru b ę  zaip łac i , do rycza ł tow ego  onych  ku
pna  p rzypuszczonym  zofta.uie. G dyby  zaś k to  życzył ciągle  
znaznieyszy u siebie  /k ład  u t t z y m y w a ć , i dopełn iać  go  za
wsze przez zakupow anie  św ieżych  m a te ry a ło w  go tow izną ,  w  
takim razie  K am era  J. K. M ci ieft ik ło n n ą  naw et  i na  to ze
zwolić,  iednak  ſzczeguln ie  za  knucyą  beśpieczną  na d o b ra  
ZiemJkie  , lub  dom y m u ro w a n e  zapisać się p o w in n ą ,  a kw o
tę  m a te ry a ło w  na fk ład b ra n y c h  odpowiadaiącą.  W  przy
p a d k u .  g d y b /k to k o lw ie k  z k u p u ją c y ch  m a te ry a ły  f tem plow e 
na p ro c e n t ,  lub  b iorący o n e  na  k a u c y ą .  nie  m ó g ł  ich fpre- 
d a ć ,  takowe przyję te  b ę d ą  na p o w ró t  p rz e z  g e nera lny  fk ład  
f tem plow y,  p ien iądze  zaś za n ie  d a n e .  za po trącen iem  /+ch 
p rocen tów  akkordow enycl i  na tychm iaf t  z w rócone  aoftaną. 
Samo się iednak  przez  się ro z u m ie  , ż e  M a te ry a ły  te  zw ró 
cić się maiące  , pow inny  b y d ź  czyfte i w tym  ftanie  w  ia- 
kim by ły  dane  na ſp rzedaż. Bydz m oże ,  ż e  p rz y  takow ym  
u rządzen iu ,  ſz czegulne  ga tunk i  p a p ie ru  lub  k a r t  znaydow ąc 
się nie b ę d ą  . u Kupców  za g o to w e  p ien iądze  /k łady  utrzy-  
m u ią c y c h , a iednak  żąda ne  bydź m o g ą  p rz e z  k o g o ,  a b y  więc 
nik t żadnych w  iey m ierce  nie  m ia ł  t ru d n o ś c i ,  K am era  J. K. 
Mci wydać  kazałn  znaczny  fk ład  m a te ry a ło w  takewych  P. 
Tem pelhofl  Kapitanowi i K aſsyerowi P ro w incyona lnem u  Cła, 
nie  daleko rezydencyi K am ery  na kow orze  celney w tych ſa - 
mych  zabudowanircli  m ieszka i ąc&nu, gdzie  b y ł  daw niuy  fltład 
Polfki Pap ie ru  f tem plowanego.  T y m  ſp o s o b e m  zawsze bę
dzie  m ożna  takow em u zaradzić  niedofta tkowi.  Z  resztą  K a 
m e ra  J. K. Mci nie  m o g ła  nie  doftrzedz ,  ż e  żydzi oſobliwiey 
P a p ie r  i K a r ty  ftemplowane wyższą cen ą  p rz e d a ią  , niż ią  
ftemplowane.  T a k o w e  bezpraw ie  zakazuie  się p o d  k a rą  6ciu 
— ’ • - '  * - - :-------- -------:—  T e n

hardzi W znaćząca w rzędzie mocarltw E uropeyjkich, n iż  dzie wam , iż łącząc h ę  z wielkim Naarodem , zabespie- 
. . r czyliście chwałę i ſzcześliwość waszey oyczyzny. D w o r ,

•oiią była dawniey, 1 mogła nią y ż  w awnym woim, ; który nienawidził Liguryiczykow  za przywiązanie ich do 
zdrożnym , i pełnym sprzeczności kształcie rządu. Cze- wolności, wkrótce zaflużoną odbierze nadgrode.

two,
oprócz  zamilczenia  iego nazw iJka , leżeli  te g o  z ą a a ,  p o łow ę  
kw o ty  za k a rę  w yznaczoną  pozyfka. D a n  w W arsz a w ie  dnia
12. G rudnia  1798:—  _

J. K . Mci P ru ſs P o łudn iow ych  W oienno-E konom i- 
tz n a  Iiam era.


